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Ol"ł.A'IA POCZlO\VA tnSZCZONA RYCZALTEM.. 

Wł EC ZORNY ILUSTROWANY. 

lała1:1:1ni1 zatargu 
w przemvśłe metalowym . . . 
1 gorn1czvm. 

Ja!~ się dow:adujemy w tnll•isterstwil 
pracy podpisana została umo\va między 
przedstaw, ,;1<:'.•mi orzemvsru :::n0talowe
~„ a zw1 ·lZl{t·w 'zawodO\\ ych metabw~ 
:;c'.w. moc.\ k:crej robJtni;;y 1arrmlmc:1i 
„. tt.J gałc:1.i !'l"zemysłu otrzvmali 5-pro· 
~~v •• ~.wą pi1dwyżkę plac. lJm._,wa wat.· 
aa j{ ~t 1.rJ : ł•pca 1929 r. 

l~t".w'l. ' CHSrle min:sterstW') pr:t:.!V 
załat\'<1ło n.targ z ~órn 1 :':am1 zagłębia 
.• h1broY 1:'!\:1•gc, Robotn:;; I akor.Lwi (). 
t·irmai '. '* ritc. podw:vt·'\: p'.'lucza~ ~d-y 

ROI\ VI. I l J I gl,rni..:V. pra„·u~ący na dmówkę <trzy. 
I Olł SRODA, 17 PAŹDZIERNIKA 19.?!_ R_·..::....--(; .... ·_t:_N_A_N_•·_M_E_R=t ... 1_11 __ o~R_n_s_l_Y_. __ ....... _1~ .... '~-·_2=0~l n.a11 i proc. ioJwyżki. 

Ili-ci dz~eń strejku ow e n ego 
Lódi. 17 października. ' • ' \U mag1•l'tril"~B 

Trzeci dzteń strcjku powszechnego, Kł 'ł • d t • k ' . li u .. • 
będący zarazem trzynastym dn!em streJ· o n 1e po czas s re1 u. z,rn, ·1.wa,n' 1'em .. agis~racie sytuacja nie uległa 
ku włókniarzy, nie przyniósł niemal ża· 
dneJ zmhmy w sytuacji ogólnej na tere· A keja zw. p1~acownlłlÓW użyteczności . Dziś uruchomiono jedynie całkowi~ 
nie lodzi i prowincji łódzkie). pubUezneł prze.cl w N.P.R. lewlcy, cie wydział opieki społecznej. , 

Na ulicach miasta widać w dalszym związkowi Praca" i komun1·stom Czynne są więc już biura zasiłkowe. 
ciągu wzmożony ruch, do którego przy· " • kontrolne itp. Wydział opieki społecz· 
czynia się brak tramwajów i zwię1u;zo· Komis!a strejkowa Zw. pracowników komunalnych instytucji użyteczności , nej porozumiał się z okręgową komisją 
na ilość pofaldów m~c kznycb, auw· publicznej uchwaliła ręzo!.ucję przeciwko jedn~mu z dzienników łódzkich, który! związk?w zawo~o:vych, która. stworiY · 

zamieścił w dodatku nadzwycuijnym pn,esa.dzona wiadomość o likwidacji streJ'ku la specJalną komtSJę dla ro,zdziału cgłe-
busów i taksówek. ł'd k' Ił · • ba p_rzezuaczo~ego. dla b.czrobotnych„ 

W calem m'eścłe panuje w dalszym 0 z ie„o. . . Magistrat codz1ent11e wydaJe 
ciągu spokój. Po mieście krążą patrole. Pozatem ta sama knmisja, mówiąc o akcji przeciwsf.rajkowej dodaje: · · 5000 bochenków chleb~ · , 
czuwa: ąc nad bezpieczeństwem publl- Nieliczni zdrajcy interesów klasy pracującej rekrutują się prezważnie z człou· , Dotychczas ogółem już wydano 15 

ków N.P.R. lewicy i prawicy oraz kom11nistów. . tys. boch~nków. Z ~ezpłat~ych obiadów . 
cznem. ł.amistrejkom patronuje z urzędu kierownik ZWI.AZKU ~,PRACA'• P. KAZI· w ku~lrniach magistrackich korzysta 

Robufy publiczna. MIERCZAK, KTóRY POLECIŁ STREJK „KLASO\VCóW" JAK SIĘ W:YRA· obc~~d~1~~~~?· społecznej w czasie 

Dziś rano, na niektórych Odcinkach 
rob<>tnicy zatrudnieni przy budowie ka· 
nalizacii znów przystąpili do pracy, 
sz~zególnie na odciJ1ku na ul. Piotrkow· 
$kic) miedzy 6·go s!erpn!a a Zieloną. 

Przybyła Jednak natychmiast na miej 
sce komisja strajkowa, powiadomiona o 
powyższcm i wpłynęła na robotników o 
tyle, że ponownie porzucłll pracę. Na In· 
nych odcimach praca odbywa się nor 
malnie. 

żA, ł.AMAć. . obecnego strcjku powiększył również ' t> 

Tenże w czasie krytycznym dla prolefarjatu nie zawahał się, chodząc po ze· 100 proc. ilość śniadań. wydawanych 
braniach, wzgl. w miejscach pracy, nawoływać do przedwdziałan:ia strajkowi po· dziatwie w szkola~h po·wszech~ych. 
wszechnemu tłomacząc że tym sposobem kładzie się klasowców na obie ło· Prócz tego. wyd~iału czy~my Jest rów 

tk"' ' ' " · nież w ma~1strac1e wydział zdrow<>.t-
pa 1 • · ności oraz biura wojskowo-policyjne.. 

Wobec powyższego komisja piętnuje dwulicowe postępowanie związku ,,.Pra-

ca'' i jego kierownika, Kazimierczka. Biuraliści. 

Z · e d w Lotne komislie stre}kowe obeb~ Czem -18 o arszawy W diaszym dą.gu Wszysłlkie iutytutj4-., 
d urzędy i przedisiębiontwa dGpilnowuillC 

Przedstawl•cl•eie rObOlołko" W: ·by zatrudnieni wuędzie robotqii<:Y i pra„ 
ii cownicy poQ!po~ządkowali &ię ~wale . 

•.• ł ' d k • h? • stre·;:kowej i porzticili pr:acę. . ' ; 
\V sprawie tej naczelny Inżynier ka· O Z I C • Mi~d~~ inńemi., '! ciągu ca.łe~o Pf~~d-

nalizacjj p. Skrzywan nadesłał nam dzis połuilma tntensywn~e praco:wała komus-w. związku z wyjazdem przetf~tawł-, tych na p!erwszycb lwnferente~ach z prze ja stra;lkowa zwią?Jku pra~owrników han-
ti~t nastepujący: cieli związ!iów zawodowych na konre· mysłowcaml. d1owych i biurowych, oibchodzą:c wszyst· 

Uważam za kott'eczne sprostować rcncję do Warszawy zwróciliśmy s'ę do ~.. 'kie przed..siębior<St\Y handlowe i ekspe- ' 
mylne informacje zawarte w prasie i do· ki~ownika klasowego związku wMk· z kolei zwrócil ' śmy sfę eto p. Mru!rn, dyicyj111e i nawołu;ąc zatrudnionych w 
tyczące strajku na robotach kanaUzacyj· niarzy, p. Walczaka, z zap}•tanlem z przedstawici;la. związku chadec;kiego, niej bi.urałistów do porzucenia pracy. 
uych. . . : • z który nam osw1adczył co następuje: Częściowo biuraliści pracę porzu.d!i, 

czem Jadą przedstaw1c.ełe zwtą ków, t. _ N:e zmie-n'liśmy nasze"'o stanowi~ częściowo jednak pra.cu;ą w daluym cią-
Komun!kuję uprZe:mte, że biura wy» · d • • "· h · t> zn. cz11 me po dah Otlll rew~z!i swyc zą· ska. Na konferenc'i warszawsk'.ej będlie gu. . . · . 

dz'ału, centralny magazyn oraz cały per dań. my sie domagać ·20 proc. podwyżki. o Zazm~c~yć n,ależy, ie 1edyme zw1~~ 
sonel techniczny i biurowy pracował i Heby konferencja nie data pomyślny .:h · prai~owrnlko~ bmr<?wych .przy Af.· K?SoCt.11 
pracu·e bez przerwy. W odpowfedil p, Walctak Mwtad· rezultatów, wrócimy do tod.1.i i.zastano· s~ki .. 21 pr?kl.am;ował pr~yłą<:zenie się do 

Robotnk:y staw:u stę w dntu 15 pai.· czy.ł nam, ż~ związek w cał?ścl ~odtrzy- wimy s'.ę nad dalsza akcją atkC')t stre;lkowei, natonua.st ZWIĄZEK 
dziern'.ka do pracy, jednakże pod wply· mu1e s.we pierwotne sta.now1sko 1 na ~~n u · HANDI.OWCóW PRZY UL. PIOTRKO· 

f i d t z d ć , P. Katmierczak ~ imie•n:u zw!ąlku WSKIEJ 108 ZDE~YDOWAł. SIĘ,NlE 
wem terroru około południa pracę 'Jpu-

1 
crenc; w a s ym ciągu omaga s ę ,.Praca" ośwadczyt „Expressowi", iż SOLlDAR.YZOW Ac ZE STREJKIEM l 

ścili. W dniu 16 ł>3ździemika powróciło b~dz!e 26 procentowej pOdw~żki zasarJ· również nie zmienił swegoo stan.owiska i REZOLUCJI STREJKOWEJ NIE u. 
do pracy 492 robotników i robota na od· "!czych płac oraz wypełnienia wszy$t· na konferencji warszawskiej będz;e s-. ę CHWALił.. 
cb1kach została częściowo wznowiona: kich pozostałych postułatóW, wysuttię· domagał pełnej pod wyżki 

natom~ast w dniu dzisiejszym t. 1. 11 b. W . d z· et • k. . Teatry dziS grają • 
. m. powróciło do pracy około 1,700 robo- - y \V g a z pre z. . • em I ę c I~. ' Teatry miejski i kameralny, wezoraj 
tników stanowiących ok. 95 proc. zatru· , • . . jeszcze rue<:zynne, dziś według zapowieę 
dnionych i tem samem roboty zoshły • P. p~ezydent ~iemięcki 1,1dzietn .P!*• kow, na c~ g?"zą się przemysłowcy, J':st dzi .dyrektji wznawiają przedstawienia 
rozwinięte normalnie na wszystkt;;h s1e wyw!adu, z ktorego podaiemy na1c1e- ~la r~botnikow zbyt !llały. Wyda1~ si~, I Teatr popularny ma n-0nnal:nie, w dal· 

. i .1 kawsze ustępu. , ze opor przemysłowcow }ł~maczy ~ię me ,qżym cią~u, uruchomioną s<:enę. 
odcmkach budowy kanał zac1 • - Czy strajk uta charakter politycz· trte .względa.m1 ~alkulacJ!, ile chęcią osła Wibrew pogło'Sikom, liż kima łód:dće 

K 
ny, czy ekcnomiczny? · b1ewa organLZaCJI robotniczych. mają być .nie·cz ynne, odbywają się w nich asa chorych czynna;, - S~raik włók!enniczy ma cb!'rakter ~!ilb „ 4 Mii normalne seanse. Jak nas informt~a Zf 

. wyłączrue ekon„m1czny. Wszyslkte ltgr~ strn·ny właścideli k inoteatrów, wyświet· 
w d niu dz isiejszym wszystkie 1 e~z- ipowania polityczne, stojące na gruncie Ke'nurzy 

01
.„ l'fra:kui·ą. lania obrazów nie ulegną w d:laszyro cią· 

nfc e. jak równ ież i biura centralne ka- pańsłwowości, strajkują jedynie ze wzglę t il u AJ ! gu żadnei prz-erwiie. 
sy chorych przyst..ipiły do normąln2j dów solidarności z włókniarzami. 
pracy. Pracow nicy kasy pos tanowili, I - Jaki jest wpływ komurńst6w na Wczoraj wieczorem w związku pra-
jak w1 adomo przerwać strejk, by sfery , strajk? cowników. zakładów gastro~omicznych, rtar2dy Hł zwi=-zkacn 
robotn icze nie ucierpiały wskutek bra- - Nie ulega wątpliwości, że komuni~ odbyło się walne zebranie kuchmi- 1• W 'ł • 
ku pomocy lekarskiej. ci, którzy z początku przyczaili się, sta· strzów, na którc.m uchw~lono kontynu- W związtku z wyznaczoną przez p. 

rają się nadać stajkowi, szczególnie dxiś, ować .. ~trejk do JUtr3;, t. J„ do dnia kan- mi1niistra Jurkiewicza konfenmoją, która Ttamwa'!B. charakter polityczny i uwidocznić 5y16J fer enCJI w Warszawie. odibędzie się jutro o godz. 11-ej rano w . 'wpływ antypaństwowy w Polsce. Bezpośrednio po tern odbyło się ze- Warszawie, dziś przed południem o.tlby-
Dziś rano na ter enie remizy tram- . - Na jak długo zapowiada się strajk? branie kelnt!rów. Na zebraniu tem, ły się we wszystki.oh trze-eh zw:i.ą7Jlrad1 za · 

wajowej odbyto się og-ó!ne zebranie - Zaproszcn~e przedstawicieli zwiiµ. mówcy wyjaśnili, iż kontynuowanie wo.dowyiC'h 
tramwajarzy. Po omówieniu obe-.:iej. ków klasowych i przemysłowców na j strcjku jest już zbyteczne, gdyż dotych POSIEDZENIA ZARZĄDóW. 
sytuacji strejkowej, I czwartkową konferencję do Wars21aw} l czasowy demonstracyjny strejk odniósł tna k tóry.eh u~odniono wszelkie kwe1StJ• 
tramwajarze postanowili nie. przyst~pić nie zapowiada; by do czwartku strajk zo już pożądany skutek. sporne, mogą<:e być tematem o!brad na . 
do prncy aż do odwołania strejku P{)W· stał zakończony. Stanowisko olicialne I Wobec powyższe~o uchwalono od konferencji i ustalono mist.....-ukcje di1a dele 

szechnego. lprzemys!ow-ców je5t tak nieustępliwe, że . dnia dzisiejszego podjąć napowrót pra-·' gacjL . 
Tran.iwaje podmiejs~ie w da~szyrn wyd~wać .się może, iż sprawa j~l n!c do cę ~e 'Y~zystki<:h. kawiarniach, restau-1 Del~~aci zwi.ą:dków ~a4ą się do Wa. 

ciągu me pnyłącz,yły sie do streJku. !r-0.iwildanui. 5 proc. dodatek «IO za.rob- racJach A Jadłoda.tmacłb ~wv sutro o godz. 7-eJ .rana. 
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Prześladowan:e 

uczonych w Ch:nacb. 
Nic nie potrahło zmusit 
wielkich um~~łów d 
uległości. 

Mało wiemy o Ch!nae'h. mtmo. te w 
dziejach tego państwa. które stało u.a 
. ardzo wysokim szczeblu cywilizacii ;·it 
wtedy, gdyi cala niema! europa byłd 
puszczą olbrzym1ą. bardzo w.de Jest mo 
mentów, które warto wspominać. NicJC" 
jno zdarzen.e pota swą egzotycinośc.ą, 
?.:aw1era bardzo \\1ele dowodów, św,ad· 
... zących pochlebnie o potedz,e &Jucha 
·udzkiego. 

Oto jeden 11: takich wypadków. ~ 
sarz Tsił1 ...:.. było to na dwieście lat 
przed uarodieniem Chrystusa. - posi•• 
n-0w1l stłumić rewolucje w ten sposc)b, 
że kazał stracić jej wodza. N.e oszci<)· 
dzono jego dzieci i dzieci jego przyja.: .. )l. 
A własną swą matke. która b.vła w te 
sprawę zamieszana. 15kazał u WYstttl" 
nle; zabronił jednocześnie wspomina.ma 
o n.ej pod karą poćwiartowania. 

Było to w rażące1 sprzeczności z ru~ 
chcm Chin. gdzie cześć dla rod~icó·.v i 
!Przodków jest ponad wszytitkiern. Dlat...;" 
go to przedstawiciele wy.sokich rod1w 
z.glaszałi słę do cesar a jeden po drut im , 
- a było ich w tej 5~raw.e dwudz1e~tu 
~cdmiu; nie dbają~ o tak surowy zaku. 
l napominali wła<lte. by sio opamiętał I 
'l>fowadzłł matke do pałacu. 

• . ! t ; I !. s· 

z Wystawy KrajcweJ w Poznaniu. 

I 

Naponmien1a 1cb me dz.ałały wcale. __ ._ _„ ..... ___.. 
okruttuk skazywał tylko każdego 2 UiO.:łl Hala włóldennlcza o powłerzehni 7.300 meł!"6w kwa.dra~łt. rdife """'feszcif& llo wysf.,,.,,,: prl'GJP.J•u .,uauClml"' 

na poćwiartowarHe. Ody w ten spos•;b czeio 1 konfekcyjneio. Pro,iekt int. arcb. R. Sła wsk:cgo. 

.zgład.zony zost&I ostatni i owych dWl.l" 
dzicstu siedrn1u poc.!c.lanych. wszystko 
zdawało sie św;adczyć. ie w pat!titwie 
tapanuje spokóJ. 

Lecz: n.c waczy to, ie znakomite ro· 
dy zapomniały o swyeb obowtaik.i;b. 
skoro umilkły, bo:ąc sfę strasznej śmler 
cL Z odległej prowim:;; puybył do ces•r 
rza pewien uczony i kazał SiC iaprow.a· 
dzić do władcy i przypomn.at mu ob"· 
wiązki syna. 

Cesarz przyją.l go z mleczem w :llo· 

Jak się ·rozwodzą yankc si? 
Zdradzony mąź zarab·a bardzo ładnie · 
na wiarołomności swe; żony.· 

Różnica między Europą a Ąmeryką. 
111. ka zal go potem zaprowadzić pr ted 
kocioł z wrzącą wod~ do którego mia· Publiicysta włoski Ferri-Pissani ogłol Tak samo lriltt nie oburzlłhy się, gd„ldr spokojnie. - Cą~ pa, ie ma• 

no uczonego ~rzucić. Stając przed tym sił w b. r. ba.rdzo ciekawe studjwn o ko„ by ktoś powied~iał, te M•beł i Ander· tyle? 
kotłem, zapytał cesarz przybysza, czy biecie amerykańskiej. Jeden z rozdzia-

1
son lubią się. Make love ... To w A.mery- - Jeśli tyje bez zajęcia, musi poaiai. 

znany mu jest los tnakomity<:h obywa~e" łów tej z rozmachem napisane; ksiąilo ce wcale 1!lie kompromituje. Prawić kom det rentę; jest więc ka.piła&~ 

u, którzy przychodził: . tej samej spr.i· traktuje o rozwodach amerykat\&kkh. Ze 1 plementy posyłał kwi4ty, le! „Make ID- Zresztą właśnie temu „życiu bez załc 

wie; los ten i Je:o oczekuJe. brany jest tu charakterystyczny mater- ve". Mab~l sto razy mogła pawtórzyć wo r'cia" zawdzięcza Ander6oa, u zoatał ko. 

Uczony skinął tylko głową ł uśm•e~ jał opisany tak zywo i dowcipnie i:ż godz~ bee swego męża Reddy: „A*r•on ma- chdiem Ma.bel. Gdy bowiem Re&dy i.a 

thnął się. raz jeszcze upomniawszy :;e· się go w wyjątkach przytoczyć. kes love to me" - a ftl4i. Reddy, śmiał pracowywał ię, by za.pa.kajać za,chci 

IJ h T k h · r J •: by się, uwatalby takie słowa ia „all ki Mabel, ubi~rać ill i ł~tyć na zabawy 

~~~:a. 0 c Wl!l w me _ac wyzrou" u· .J~śl.i Stany Zj~d.rioczon~ s' dla nas right'•. 1- Anderoon, nie mając innych zajęć, był 

Prawdziwą p1agą•d1a metów nauki wcią.i 1e.s.zcze kr~1em . ta1emruczym, to Pewnego dnia wpada do mnie Re·~f iei stałym towan:yszem w dan<:in~ach i 

był w Chinach inilY cesarz, Szi. Uc~.mi przyc;zyn_a. tego
1 

nie ~w1 za.prawd~ ty~o i o~esowo oświadcza mi: 1 kinach, barach i kabaretach. A kat.de 

przyporn:nali mu obowiązek poszano tN;r I w w1eldu.e1 od egłości. od europe1~1e~o - Zrabowuo mi miłość mołei żony. I świadezenie wymaga zapłaty. Tyl:ko na.. 

· b .6 k. t w kontynentu. Gdy bowiem europe1c1ycy Europej.ez:yk powi4sdziaft,y: - „Mo„ Jwny może się dziwować tej logi.czaej • 

nia 0 y~zaJ w. ja ie zasta • .oraz ~r: . mieukai4 jakby pod szkłem - to tuner~ fa icnaa o,iukuJe ,.le„. ł le anierykanH:: 'wolucji.. . 

rządzenia. I ~ancl~rz cdslrski wk1'1~'.at lkanie pewne prawdy, które u nas space- Reddy u.zywa ~goła mny-ch o-kre•b4. I ...... Cz:y zna pan tęgiego adwokata 1 
swego w a cę 1 pora z. mu w 0 1.;tl, rują nago, okrywaią w grube pijamy„. - Celem mego p.rz.ybyda - powiaa - u.pytał su.n.ie. 

a~y zlamat potege ~wyczaJów i praw. U nu np. pow~dzianoby: ,,Ma&et jest da - jest prosić pana, byś chciał być I - Mam przriaeiela, kt~ego kan<"e• 

pisanych w ten sposob. tcby spali~ w 
1 
koc:hank• Arulersąn.4'', T 0 był >by wy„ moim łwiadkiem. 1 taria świetnie prosperu;e. Jest spetjaJi. 

cale~ państ"'.le wszystkie ksidkl, -st.i· ratnę, kaidy z;roz:umiałby 1SeM te~o z.da Zapomiinam. te fegtemy w Ameryce. sti, w niesz.częśliwych wypaclka.eh. 

nowiące odz1edz1czona PO ~n:odkach nia. Ale przetłumaczyć je w język jan.ke- więc pytam mecha.aicznWł: ł - To, co mnie się przydarzyło. fest 

uch mądrość. łÓW iest niemoi.1.iwe Wprawdzie ~tnieją - Sz.al>le cz:y piłlolety? takte ni~Hczęśliwym wypadkiem. Chodj 

Cesarz szybko zgodził sł~ na to i tam słowa "lover", „mistress•• - ale ia· Mimo powagi sytuacji Recłdy u.§m.ie- my więc do niego. 

wkrótc~ roz~ęto . ~top~len e ksi~. ko kompromituią.ce n:e są używ'lne; cha się z: !!lei Hiwności. I Mói towarzysz skorzystał z 20 miftat 

st~n.ow1ących naJcenme3sz~ ~ najsz:lacue· tkwill tylko w słownl&:ach... _ Old boy, _ mówi, _ tam w stare; naszej jazdy automobilem, aby przedsta. 

tmeJsze do.~umenty wyso.k1eJ podówcns Naiblii$ze sprawy byłyby mne f.ło- Europie ob.rateni męłowie ta. kie sprawy I wić mi sw(}je plany na przyszłość. 

kultury chmskteJ. Uczeni I wszyscy po• wo: ,,sweetheart„. Dosłownie: słodkie załatwia.ią na udeptanej zi~mi. My wo-Ji„ -Niie należy martwić się - mówił 

siadacze książek otrzymali nakaz, bv w serce. Zdanie brzmiałoby więc: „Ma.bel my zwykłe $4(fy. Cho.d:ii mi o to, byś paa - utratą niewiernej tcmy; trz:eba z: tego 

ciągu dni trzydziestu albo sami Sł>aHł! . i Anderson &2\ sweethea.rt''. Każda kobie był świadkiem w procesie kt6ry chcę w' i' wyciągnąć moi.1.iwie największą korzyśt 
wszystkie książki. albo tet dostarc:zyh ta inoże o kimś powiedzieć: „}łe .s lll) toczyć Anden;on.ow1 0 odukod"Ow1m:-e. Przyjmir.my, ie otrzymam tylko 2!tSOO do 

je odpowiednim urzednikom. sweetbeart", a nikt się nie obruny: nikt - Ah! Andenoa? BĄ<łt pan pewien, larów od$zkodowqia, Cz:yi nie wy1tar· 

· Nakaz byt bardzo surowy, a choc!at bowiem DO<ł tern olueślen:em nie wie· te stawię się w ~%ie. A ile pu ~a? I c:zy to, bym do korka życia mMł samo.. 

kaidy, kto śmiał mu sie st>rzeciw'.ć. ł!'iy nic Żdroi.a:Jego. ........ Sto tysięc:y d<»JJu'ów, - odparł Red dzietn:oe pracować? Zbttdulę sobie mat• 
szedł natychm·ast do więzienia i skaty· ł•hfycikę prumysłu racijowego i w miltf 
wany był na śmierć w okrutnych me· sce żony będę miał dobre dochody •• 

kach, niemniej Jodnak 460 uc~ony~h o· Zł śJ „ t t t Ta.ka6wka stanęła pued domem ad· 

parro ste temu. kstatek nte wydato 1 "°. ... .. O I we es am e O Y• wokata.. 
sito do wlezienia. Ws-z,ysey o!'!i :rostal; 

tywcem pogrzebani. AkcJa przeciw wybrykom dziwaków. Nafstarsze drzewo 
Skały pękają 
w Ałoach. 

Obecnie w Angfji maj~ zostać:-zmooy- ny. Pocfobnit>"' Nottimnen. pewien 'htJP na świecie 
fikowane przepisy prawne. celem zapo· gacz. zapisał swej rodiinie tylko &>•'1 • 
bletenia testatmentom złośliwych dz1· pensa. Najstarszym drzewem na ~w:ec'e 

Na arulańskf-ej lmJi kotejowej między waków. którzy w ten sposób krzywJi4 Rekord ten iostał ledłtak ,,obitv. t jest Bogaha. czyli drzewo święt~; znai· 

stacjami flirsc:h i Pettneur oberwały f!'it: nieraz sv1oj~ rodzine oraz 'irewnycb .. gdyż znałaił s'.e cz~owiek jesz.cie od :tie„ i duk s!~ ono w Anuradhapura. daw11ej 

masy kamieni i lawina skalna zasypała Lor~ Astor. który szczcgółni~j gorąco; go .zlośl.wszy, kt~t ~· z~pisat swej żon,e ! stolicy królów Celjonu. Jest to fil ma, 

tor na znaczneJ przestrzeni. pop.era te sprawę, przytacza kilka ostJ.· i ćwierć pensa. NaJzłośhws.eym idaje se I z:\sad~ony w r. '287 przed narodzeniem 

Komunikacja osobowa odbywa sie z tnich priykłac.Jów tak•ch uośl!w1e uł"żo· jjednak. był pewien włakicieł dóbr. :<t6"' i ~hrystus~; tpa więc przeszło dwa ty· 

przesiadaniem, pociu1 towarowe wogó- nych testamentów. ry zapisał swej tonie rente t .?OO.OOO f1J:t• j smcc dw1eśc1e lat. 

le nie kursu),. Tak np. w Londynie zm~rt sw~go 1 tów •. Pod "·arun_kłcm. ~e sta.1e ch~dt!ć . Trz7ba przyz~a~. te jest to ~vta~ci· 

W kiilku innych miejscach za.uwatono czasu bogaty kup;ec, który iome zap:sał lb~ite w rrubeJ tąłob1e 1 n;e wyjd~1e 1 '4·1e ru;na. Gałęzie Jego dawno JUŻ · ko· 

na śc'.anach skalnych rysy, tak it nalety w spadku jeden szyling, podczag gdy ca· powtómic.- ia md. , rzystają z podpór, inaczej odpadłyby 

się spodziewać nowych obsunięć sie mas łły poz.ostawiony piriez niego maja.tek I W pneciwnym razie suma ta wru ?.tt!'dnie; pień trzeba byto ttmoc11:ć 

skalnych na tor. ·' wy·nosłł 72.000 fumów. Całą tą sumę ia· z oóscfl(aml przYl'ad-ftie na rzecz towa· priy pomocy ce~ieł i c~m'.!ntu. Liście 

Pękanie i obsuwanie się skat spaw->- 1ptpt on osobom. o których w:ediiał. ie rzwtwa dobrociynnośd. J tl!g.> drzewa ludność zbiera pobożni~ 

, .towaty ostatnie ulewne ouadY„ są, W&'ogo usposobieni wz~ledom je~o to- traktu.iac je jak święte relikw•~ 



---------------·----- •• '±et i •• WP.. "*' &MtfQ, &tlił„ :sas1saw ee .... tni ~ ~~t1•W4M* F*łW -• ±K•u•u 'iii&'&kLiiPi' • a ,-
Listy ,z za grobu. 
Oszustwo zwyrodniałego młodzieńca. 

Lodź, t7 października Upłynęło kilka lat 
Przed trzema laty Roman Wikuta, .M!odzicniec w dalszym etą~ płsal 

mieszkaniec jednej z osad pod Rzgo- listy. a ojciec wysyłał mu pieniądze 
wem, wysfat swego syna do Łodzi, dziwiąc się, że nie przyjeżdża. Dopiero 
gdzie miał się nauczyć krawiectwa. Już przed kilku dniami stary Wikuła sam 
po tygodniu stary Wikula otrzymał od i udał się do Łodzi, f{dzie dowie<ldał się, 
niego ro1.paczli\VY list, w którym syn ·

1
. iż jego syn już od trzech lat nie iyJe. 

donosił mu, że majskr morzy go glo- Młodzieniec ten w dniu przyjazdu de 
d~m. Łodzi został przejechany przez tramwaj 

- Ratuj mnie, ojcze - prosił. - Je- .i wkrótce zrąarl w szpitalu. 
_ Co to znaczy? Pamrn Kazia wy-

1 
żeli m! nie b~d~icsz przysyłał _pienię- . Wsz~~:kie. listy, kt.~re ot_r~ymywal~ 

chodzi za szewca, a prL.ccież przez ca-, azy, me wytrL.~ mam w teJ Łodzi. Wtkutow1~: p1sal kol.cga z!'1arl1::go Y.u!c 
fy rok ~hodzila pani z iolnierzcm. I Wikttła. był analfab\!tą. Gdy mu od- s~aw ~t,o.J~czek, ktory ~o~.n?_czesme z 

- '"' Nowvm Jnrkn co dwadzicścta - 1 am ta to była całkir.:m inna spra-, cz:vt1 ~no, k~ list, natyc~1,miast. ~ysl~lł sy= I. ~/;c~Y,~t~~~a~c~o Ta~dz~t~t~:~~~::r P~~e~ 
pięć minut sarnuchóu pr.tcjduża czło- wa. 110:\ ~ gotowkę. Od tego czas_u co. ty , · ~ · ,dzy otrzymywanych od Wiku-
wicka. - Niby co? dz1cn otrzymywał podobne listy 1 za n;t.:m\t ' 

- To okropne; jakże ten biedny czło- - To tylko wzglc;dcm przysposo- każdym raz1.:m i,.vys~ł synowi pienią- łuw, . . . . 
wiek może wy).{lądać! hienia wojskowego. I dle. -. , W1kuta; ~o\v:1cd~rnwspi:. się o f?OWYŻ 
lll!llllU'A•PWlll!Blil8.r-11M1JtlilJMlihW&JSJ1,11LWWWW~t' !W'.i.:I l<W*i>iłWihW~i2CZX!M!!Ul""'5\1Sii'·~ szcm zwroc1l się do po.:CJI. St_oJdac.zk

1
a 

pociqgnil;to do karnej odpoww z1a -

Kocha:ącs fBrca tlod1:1)1 ·N ie I ud z.ki , sołtys 
Cfr!OCIOnU'q~v I Im I kazał 'zatłuc na śm!erć staruszka~ 
z zyc1a mqtow spo · , h Lćdź. ł 7 października. l szkania b;;z jego wiedzy obcego czto-

n ości. -· QWMWWWS 

. ~1- NCTCiSll:. 
~łtP0~„1;.~I?\ 

• 

4'2 CZ n~c . Późnym wieczorem ~ospouarz wsi wieka. 
· „ ""d.c 17 P"'.edizerntl-~ Rudy l3uRaj, powiatu lódtkicgo Juljusz I Ch::>jna pozostat więc przed domem, P R . J 1 k (P d . l) 1 i..u .t.. «L 11\c„, , I3 , , I ·d , . .r • B. , .. . . ,.1 d .·, b' . 01za eruza s a o rzeczna za.me• 

\V Turku aresztowano znanego lódz- .A~nne~ z au wazy prze s.\\ o1m uo_m.cm I cnn_r zas wrnci o SI. ie. dowala pulicii, Iż iei służąca Stanislawa Mira· 
kic~o r~ydy~istę l.3run sfawa 'ma,~ho· 'Jak1cg?s sta1:us~ka. skostn·akgo .z zqn-j Po upływie kilku .gad dn staruszek juw~ka, skradła ici gardtirobę, wartości 1000 zł. 
wie La, zam;eszkal~g-o przy szosie Pubj.\- 1 na, ktory drzc.1c.vm gloscm prosił o ni- został rnmordowauy w szopi~. naleią- - W piekarni . ~azli:iic~za ~bski~Jskieg& 

11
. ·'·1' ,· 47 kt'ry k a·'I 1· ·d • : .·.I tunck. cej c1o sołtysa. schwytano na kratlz.1czy l·Joriana laterk1cwic:ta 
.Cl\ CJ , o s r u. c nemu z m t:J C . t ł ? t 1 I3 '" - 1 s · 1 z · 1 · k : se )Wych oby wat 'Il W g •si i tc"O. d 1ia - o się wam s a o. - spy a ren \Vszczętc przez policje dochodzenie - v• ozn ca ~.tarm."w aw1e a, zam1csz ·a 7 

• ' ~ c; ". z I . ner nieznajomego n t . . - - I przy ulicy KanuenneJ 5, j)rzywlaszczyl sobie 
JCS1..cze us Iowa! 1e sprzedać na 1armar· 1 Źr-t . . . · d mną Od dwuch usta 1 o. co nas ę13uJe: wc:gic.J, który mu polecono przewieść z dworc;;i 

ku .. Ges: zwr~o110 pr?WO?~U wlaścicie· dn'-;ic 1~it!J~~~t~~1 n~h~iałb ,~n choć tro- SolLYS Heisler, . powracając d.o ?o-
1 
faoryczm:~o. 

lowi. Bl:.i.cliow1-cla zas unuesz·~zono w 

1

. h1 . e Ja~ ' ~ mu w towarzystwie swego przy,ac1da 
. ,·. „ ... , c ę się osrz c. ""d .. d p 'I · · t · d d · · I J>o· ;ki m.c.1sco~em w1~z.cn1u. . • Brenner zaprowadził staruszka do; L. \\ar a ~·a, uJ_rza prze r~w1a- u 1 • 

NazaJutrz w nocy zfodzteras7ck wy- d d . d· 1 1 osi! ·k Po I m1 swego m1eszka111a obceg-o męzczy- -
· borował otwór w śc'arric celi w ktc1rcj 1 15~c~? omu. g LIC a n u P . e · . - ZIF'. Przekonany że schwytał złodzieja. W Pi~iarnl przy ~Ticy Przefazd 71 pobito ro 

. J ~ 1 . 
1 

' • . , . : stadaJąc bard.w szczuple m1eszkat11e, "i ·r p ,1 . 'b , . d .1 0 I botniltJ. ła<lct.sza M11rnlak1ego. 
przcsia v~v~ 1. r>o .nc~. skrę~oneJ z Uie· I nie mógł go zatrzymać na noc, wi<,:c u- po cct 01 owt, Y sprowa zi go 0 - w polu, w Karolewie 24„letni Kazimiera 
Jmry, op11sc1ł się na ul.ci;. Uc1oc ·kę arc- 1 dał się z nim do sołtysa Augusta Hci- SZOP.Y· . • • Czerwitiski (Ob;-watelska 41) po pijanemu vo-
sztnnta Sf)ostrzcżono dop:cro w ~odzi· j slcra którego jeutiakż:e nic zostali w . s.taru~ze~ ;ośw!adczył wpr~W~"'.le: i sprze.czal się z Jakiś nieznaiornl11n. który zzdal 
na·cłl rnnnvdt. Policja nie zdołała już u • ·· , ze me m1af zaull~'ch zb1ch zamiarow 1

1 
mu c10s w glowę grubą palka.. 

WJl<1~Ć na jci:ro siady. onSu.tt . , Jila staruszko- chciał jedynie prosić O nocleg, jednakże - W rn!eszkan.iu przy ulicy Zakatnel t po-
Bhcliow'cz f>owrócif do Łodzi Ko· . o yso~a, nt~ poz\\ o . , nie dano wiary jego słowom. turbowano 33-io:tmeio robot111ka J.111.i Ko~•'" 

• . · · w1, Józefowi ChoJ111e, po.wstac w swym . . skiego. 
chanka .1.c~o .. będqc pe":na, że B. tym r~· mieszkaniu. Poli zatłukł go na sm1cć grubą pałki\ _ w kurytarzu domu imy u!:cy Rfrklcll\-
zcm ros1edz1 przez dhvszy okres w w•e · ~"~ieth"zab~kn h ·męża na podwó More.kr.cę. ,oraz sołtysa „ areszt.owa- skici 116 zósta! ugotlzouy nożem St.iuisla.w 

z'.cniu, w mic;dzyc··as.ie już zaprzyiain:łl trzu.- rzclda. _ Ni.c \\.lJUS-lC.ti; du mic-,no i o:sa.Jt.ouo w wii,;.deniu. Pr.)1.1
11.:k. 

t:ę 7. jakim~ :11ym złociz'cjaszkiem. .,„.,, 1,1 · '. ,, .- · • • - - \V mieszkaniu przy ulicy MaryshhkleJ 51 

Bł;tchowicz natychmiast po przyjct- , • • • zo.~tal~ u~'.J~z_o~1~, .no,tom 19-Mnia Józd.t Sło-
diic rozrin1\\·ił sic z rywalem. ktńrt!tnll ' B . ' to s cf owe p,.. p er J.r ł wm,-kci. (Vvol..:kan:;ka ). 

ffOt:!nlChotar kości. MtoJa d ·icwczvna 0-1 e z w a r ' ' . I ' . ' a. - ·~ ~ . h . 
bawlrrJąc się jc~o zemsty, 1bic1?la do kre ' • . . ; . ' rze1ec ania. 
wnvch, 7.am·csz.knfych l{dzieś na nrn· OdStępGW 1 )I ja kO bank noty do Ja fOW e. Na ulicy PlotrkowskleJ ·i:osfaT 'l'!tzeYechaf11f 
wi11cji. ntachnwicz jednakie 1akdwie • • . . W . , h i p:·zcz tramwaj 15-letni roznosiciel gaz;tit Wa· 
'· ·11. .1 

1 
t t I ~ · p 

1
. . Lodź, t7 paźdz1em:b. l czora1 aresztowano lC wreszc e w claw ~osina zamie'zkaly przy ulicy Marszał• 

"' "n un Nlc Jvwn na \\'O 110:->CI. n 1c1a K 1· j ': , · · · · 
l
. J k d · ~ I · · Trze' młodzieńcy Mordka Waks.ma,r a 1szu. kow:>k1cJ 33. Uoznal on ciężkich obrazeń clo-

C)t „ a. ow1ec1z awszv s ę o .ll'!!O pow- . l . - . R ul 1. 'ok t . :Z zid • r o • ć lcsnY;;h. Wezwaue pogotowie uJziellło mu pe> 
Tncie ponownie go u~i;;ła i osadilła w i Chaun Szwarc i Efro1m olil zwta 1 I aza o się, e. .~zy l ]UZ wyczerpa i mV\:Y lekarskiej. 
wi zicuiu. ko.lporterami wydawnictw reklamo- cały . zapas .,d·olarow .' ktore kupowa~-0 j . 

~ h . r· y z ab' r po· ki.lkan<t I od nich bardzo chetnie. Na OSZLllkan· ~ Przy. zhlegu ulic Karolews~leJ I tąkoweJ 
wy<: pewne1 irm '. ar 1a I . . I • .. ~ • . • , . . . ,

1
• • zdstal przeiechany pr .tez samodtod lO-letni Ale 

, . .li. ~ ś-c1e złotych ty1-0dn1owo. Pens~a ta nie 1 c.zy1.h tr"nzakgach za.tobili naO'.,,oł 5 ty fons Jcdrzej..:zak. Doznał on cictkkh potluczt:6. 

„„U~r'IZ..Gill"'l"4•~C. """•..,. wystarczała illJl na tycie. to też domagali s1ęcy złotych, 
- _ ~ ~~!:dwyżki, kló<ej im jednak nie .przy· ~--~~!ii~W~i&iliA!!!:~"-!:!!™!1!Z~""~L!&~l~WWW~!!!~Ui&!!~&!....,.~™~!!~~~ q;gw.,,... wwwcmaz 

,...~ -· .,,"~ - w:ede co chłopcy· - oświ.ad·czyl p b. t t 
pewnego dnia Rotszuł - mnie się z.daje. . O , l O pana poe p 

Osoby, urodzone w m!csłącach kwfctnlu, ż.e możemy dobrze zarabiać na pewne: "41 
maJu I listopadzie. będą dziś miary !Io zMdcza~ kombinacjL Ulotiki, które rozdajemy są • 
nłn. wicie l>rl-'-'Clwnoścf, CO Powinno Im się udać pisane W angioe\s.kirn języku i są trochę za liścik wierszem napisany. 
Jeżeli zabhm1 sle do tel wałki encrtckznle. podobne do ban.knotów d~larowych. W 

13ędą narażone na przykrości w dzlcilzlnłe Łodzi· nikt się nie da wziąe na kawał, ale Lódź. 17 października. drnższe, ale według opin;: ie!fl> kl~enteli„ 
erotycznel I na zawody - w ·Interesach han~• na wsi moi.na na tym zrobić interęs. Mj.kołaj Stefa:kzyk, zarr.ieszka.ł) s1 wprost bezc.e~vm śndkie:u ua miłOf 
dluwych. Natomia!jt w &rze w karty dopisywać r· - świetny pomysł - orzek.li dwaj przy uli.cy Wólczańskiej, jest zn;.r1ym w ne rt~poro~utmema. . . 
Im b•dzlc szczęście. pcn:ostali k()!lporterzy. Wyjechali pod Ka całej okoli.cy specjali~tę w pi.sa..niu li.Stów ~cz?raJ zgłos.1da s:·~. dnń 'P:uma ~ani. 

Dla osób, urodzonych w stycznfu. lutym i lisz. W pewnej wios-ce i.eh ofiarą padł mifosny~h. Z14ła~zają si; doń służące. I na
1 

': t.r~z~cka .. ~to~a zw•~:zyl~ mu si~· ze 
grudnlu dzłcll dzisiejszy prieUzle b\:ibarwule, I zamożny włościanin, ' któremu zamienili szwacz.lu rob-0lmce, a tOWllH!.i 1 ;d1 a-1 ~\\ eJ. me·s~·częshwe1. n1.ło, ~i • 1 

bez g~i.:bszycl.1 .przeżyć. j toOO złotych na bezwartościowe świstki manci, którym za dro-bną opht.\ pi~zii - Ob~.ec·;~al, z.e ·u~ 1c mną ohnt, I 
Dzieci, d.t1s1aJ urodzone, nie wyblfą się po- reklamowe. epistoły miłosne wedłuii stałe·fo ,iez~· I te"t z znalazł wną 1 zupełnie o mnie 78• 

ttad zwykły poziom śmierteln!ków.. I Ten zwrócił się do poli.tji„ która wodnego szablonu. P. St~lańcz}k jest nie pun1 ri'.ał. Nioe wi.em 20 mam poc..:~ć - te.m 
Będą pracowały w .1>rzysdoścl clętko, bez wszc~ęł~ poszukiwania p()mysłvwych ł ty!ko . wybi·~)'lD próżniakiem. ale .I po-. hh s.ę przed niilll. 

porywów I bez h1wencJ1, Nic nowc::o nlo stwo-,młodz1encow. etą. Listy pisane wierszem są oczyw'.~cie -: Trzeba napisat do nieg? wzrusza• 
rzą, iadawałnlaJąc się skrom11einl zarobkami, ją<:y Hst. Najlepi.ej wierszem. 
wystarl:zaJącemi na p.-hvdc ;odzlennych wy- ,„ -A ile to będzie . kosztowałll?. 
d,atków. I - Dwa złote. 

Dr. n. W. Panna Jani1na zgodziła się na tę e.., 
(Wa1~J.awa). ST OL ICA SW IAT A nę z warunik:.em, iż Stefańczyk sam od„ 

I. HU LA 'n~esie l~t do jej.. ukochanego, Wada wa 
, Sławkowskiego. 

I I „Poeta" szyb.ko siklecił odpowiedni 
t'erdynand Somm'!rfeld, zamfęsrłt11tv l)rzy · . utwór, przepisał go na różowrm paipie-

ulky Lw.irskiel ó, targnął się na żyde. wypi- i obojętnie przechodzi obok naffnigkzn1efszych wsfrząs~w miłosnych 'rze i udał si ędo adresata. 
iaJnc większą dozę jodyny. I OślepiaJąC ~mivi Czerwonego Mly11a obiacaJą SiP dalej. __: I R I k · ·1 • 1 ł 

W czw~ ne pogotowie udzieliło mu pomocy 0 „ , o a ur; era mi osne~o me na t?
4
a I 

lekarskiej. Przyczyny rozpaczliweg(> kroku nie do .zbyt prz.yiemnych. Sławkowski był 
ushlono. I Mo LI N bowi.em pi;any i mia.st podziękować za 

~f ~·me·~~·ja·g·p;jik! RO· u· GE. 1 ~!i.$:;'.!:!~"~~~=!w-:~? 
Nagły . zu-on. 

choro;y wewnę'rzne · I <:Jl 

P d 1 
· d l • · WczotaJ przed domem 'l)rzy u!!~y l"totr 

rzyjmuje O g. 1-eJ O ··el · · kow~kle; 7 zmarł mixh~ Josek Uerkowicz, praw• 

., Ąndrzej· a 43 'f el. 64-2 J . it'z<lr1Y z Konina. Przyczyny nag e~o zi:onu nit 
ustalono. Zwłoki przewiezfono do prosek!orillllł 
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rtieodwołalnie ostatnie · dwa dni! 0 
- Tylko dziś i jutro! 

Gościnne występy słynnego . na cały świat, fenomenalnngo teatru włoskiego sztucznych ludzi 

;;•; na 

PICCOLI 
(Dyr. dr. VITTORIO . PODRECCA). 

Program wykonany będzie przez 500 sztucznych aktorów EM IL I o · c AR DELL" I N I 
przy udziale wybitnych śpiewaków włoskh h pod dyr. . • 

Szcze 6ły w proqram eh. Szczegóły w programach. 
Codzieqnie 2 Pocz. 7.45 I !MS.· Przedsprzedaż' blletow codz. w kasie teatru „Splendid" od 11-2 i od 4.30. 

/ 



Str. S. 

Potężny dramat miłosny z iycla Wschodu p. t. 

CÓRKA SZEIKA 
W roli głównej 

Dziś I dni nasł«11Plll!i1Ch. 

li 
uwodzicielska i demonicznie zmysłowa Bebe Daniels, Richard Arleu 

Bebe Daniels jako córka Wschodu, upaja, czaruje i oszałamia. 
i William Powell. 

~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Peuqłelt seansów od 4.30, w soboty. 
aledziele i święta od godz. 12 w poł. Orkiestra symfoniczna pod kierunkiem p. R. KANTORA. 

·
1BRUDNE PIENIĄDZE (

Song dziew-\ 
czę Wschodu; 

W roli tytuło'l'.~j genjalna chinka. A N N A MA y WU Q N Q ANNA MAY WOl'tc:l grą swą wzrusza do łez, 
zwana .Cudem z Hollywood" - ~ • Kreacja fa, to jedna wielka symfonia gestu i uczuć. 

Ilustracja muzyczna w wykonaniu wietkiej orkiestry symforiicznej pod OJilr. 1 f:ODORA RYDERA. 

Dziś i dni nastcpnych! 
" 

W soboty i niedziele od 12-2 ceny miejsc 50 gr. i 1 zł. 

,,Tu mówi automat''· 
Aparat telefoniczny, który sam rozmawia. 

W Londynie odbywa się oheoni.e mię biura po godzinie zamknięcia. Automat 
dzynarodowa 'Wystawa wynalazków. W może udzielić odpowiedzi następującej: 

ostabnioh dtniiaich dolkonano na tej wysta- „Tu mówi automat. Biuro z.ostało z.am
wie poJca.zów, które wzibudziły o11bxzy- kn1ęte ·o god.z:ini~ 7-ej. Jutro będzie czyn 
mią sensację. ne, począwszy od 9 zrana". 

Chodzi o aparat, skOlllstruowany Jaik już z powyższego jasno widać, ta 
przez an~ielskiego IDżyiniera Kiine. Jest j·emni-ca pole·ga na tem, że automat. na
to instnmnent, który dołączyć moż.na do stawia się na pewne zdanie, które me
ka.Meigo telefoo:i.cznego odbiornika i któ chanicz.ni.e zostaije wygłoszone naskutek 
ry w razie odezwania się dzwoo.ka nie- ocLezwa:nia się dzwonka i jakicihko;lwiek 
zwłocZilli.e podnosi słuchawkę i po wy- wygłosz.o111ych słów. 
słucliamiu zapytania.„ przemawia do tu- Nieo·cenicne wręcz przysługi może od 
by. dać samamówią.cy telefon w razie poża-

Wygląda to j,a;k cud .z baqki, jest jed- ru. Do automatu dołączony jest bowiem 
nade rzeczyw.istośdą. Samomówrący aipa- sipeqja.I111ie skonstruowany termometr. 
rat telefoniczny polega na speoja:lnej Jeśli w mfoszlkani.u, w lktórem automat 
komibinatji drutów, dzwonków, płyt gra- taki się znaqduje wybucha ogień i :empe 

Amant-bandyta . 
obrabował swą leciwą towarzyszkę~ 

Do Paryża przybyła na kiQkotyg()dnio 
wy pobyt pani N., bogata amery'kanlka. 

Pomimo, ze pani N. jest kohietą za
mężmą i ma dorastają.cą córtkę lubi ona 
snać romantycme przygo·dy, bo zawarł
szy w barze na Montmartze znajomość z. 
pew111yuu młodym człowiekiem zgodziła 
się bez wielilciego wahania o·dbyć z nim 
sielankową przejażdlżkę autem do St. 
Germa~n.. 

W drodze - wielbiciel zdemaskował 
się nag.Ie, wykazująic ż.e nie chodzi mu o 
w~~lędy amerykanki, ale o jej klejnQty i 
garderobę. 

Młodziet0iec zaibrał swej towarzyszace 

przemocą niietyt'ko całą biżuterję, jaką 
miiała przy soibie, ałe również tę części 
garderoby, które zdJjęła z siebie w zam
kni-ętej limuzynie - z powodu nadmier· 
nego gorą.ca. 

Potem amant - 1bandyta wyrzucił swo 
ją damę z wozu, pozostawiają-c ją na dro 
dze w Leciutkiem, jedwah!D.em dessous. 

Amerykanka obraJbQwa.na ze złudzeó. 
klei:notów i ga.rtderoiby błądził~ długo po 
lesie, zanim zinrulazrła wyjście. 

Zrobiła potem doniiesiienie do poliqi 
w St. Germain, a po IPC>Wrocie do Paryża 
wniosła skar~ę do amery.kaJWcie:j amba
sady. 

m-0fonowy<:1h o:raz odbiorników. Oczywiś ratura dochodzi do pewnego Olkreś!onego Matka 
cie, <>d samomówi.ącego telefonu zibyt du- stopnia, wówczas automat mechanicznie zraniła nożem swą córkę. 
żo wymagać nie moma. Nie należy na- wywołuje stację, podaje jej numer naj
przykład przypuszczać, aby mógł on u- b1iżiszego posterunku slra·iy o~niowej i Przed kilku dniami do sz.pitaila w Ze 
dzielać odpowiedzi na jaJkieko1lwiiek e~ po połączeniu oświadtcza: „Mówi automat I mlinie rolnik Ja'.1 VU;j.iic przywiózł młodą 
centry<:zne i nieprzewidziane zapytania, z pod takiego - to numeru. W mieszka-j dziewczynę, strasz.li wie poranioną,, która 
allbo żądania. Niie jest o-n również w sta- niu - pożar". wkrótce zmarła. 

Vujic opowiedział lekarzowi aasłępn
jcą wstr.ząsaja.icą histO'tlję:' 

- Mój syn i Ludmiła Pukorilc kocliafi 
się. Ponieważ matka d.ziiew-czyn'Y, boga
ta wdowa, nie chciała zezwolić na mał
żeństwo, wię.c syn uprowadził kochaną i 
wczoraj w nocy oddal ją pod opiekę mo
ją .i mej żony. Ran<> W1Padła do naszego 
mieszkania matką Ludlm.ily i zaczęła nam 

nie „podtrzymywać rozmowy" dalej niiż ODDOODCl"1L11 I I Id". g I a u u a I I I. u m. I I ~:u lXJLIXI..CITI I I I n a i I IM. i I •:LUJ 

w graniicaoh jednego pytania i jediooj od-

powiedzi. Może jednak udzielać bardzo T I T A N c 
cennycli usług. . ·. . , . 

Zagadkę cudoW1nego p.rzyrząidu naj
lepiej wyjaśni kilka przykładów. Oto gdy 
nikogo niema w mieszkaniu i gdy rozle
ga się dzw<Mlek telefoniczny, w odpowie 
dzi na pierwsze zapytanie automat udzie 
lić może następwjącej informacji. „Tu 
mówi automaL żadnej żyjącej osoby nie 
ma w mieszkaniu. Proszę podać swój nu
mer telefonu". Gdy prośba ta z.ostaje 
uwzigJędnfona automat natychmiast na 
odpowiedlniej płycie rejestruje podany nu ł 
meT. . 

Inny przykład. Ktoś telefonuje do 

Katastrofa oceaniczne2'0 kolosa robić wymóW1ki. Dziew<:zyna rzuciła &iJę 
<...:> przed matiką na kolana i Oibejm~-c dej 

TIT A I C '' nogi, ze łzami błagała: 
li · - Przebacz, matko, ja go lkochaml._ 

oddana w scenach pełnych zgro- . J:.. wt~~y ta okrutna k.ob.ieta w szale 
. . wsc1ek osc1 wyd01była nóż ku-ohe.nny z 

zy wstrząsającego katakltzmu 'kieszeni i jęła nim zadawać <:Óriee rany, 
~ Zani:m zdołaliśmy wydrzeć nieszczęsną z 

T I =\P. A N I c rąik. 1;1-ieil'udz.kiej mafildt, Ludmiła broczyła 
I li ohfi.c1e krwią. 

· . . . - .·: · . ... " Zbxodni-czą matkę Mesztowano i osa 
to na1b\1zs_zy szlagier „LUrtY • dzono w więzieri.iu. 

r V/ tej Ch\V~1i. gdy tak stala z wymic-1 Dzit:nvczyna nie pytała, dokąd ją. ten 
I rzonym rewlowcrc mw ręce, usłyszała dziwny zakonnik wiedzie. Było jej 
nagle poza sobn czyjeś szybkie kroki. . wszystko jedno, gdzie się znajduje, byle 
Zamarła w bezruchu, tk\\"iąc ,.,.- tej sa- I hyć jaknajdalej od Próchnickiego i od Je· 
mej pozycji jak posąg. p:o pieniędzy . 

. c~uta. _jak polic~ki stają ~iQ coraz zi- Wreszcie stanęli przed jakąś bramą 
mme~sze~ Ja~ skr~me cl.nvyc1ł nagły, .t ę: nawpót rozwaloną. Mr.ich pociągnął za 
py bol. ~ roki z.l;ll.zały s:ę cora~ ba~tlz 1cJ , rączkę dzwonka, którego jęk rozleg~ s;ę 
a ~ma me . opusc!la _n a\',„et ręki, nic o· trzykrotnie w ciszy nocnej. Bezoośr~d
beJrzała s.G za s1eb;c. nio potem doszły do uszu Zosi odgłosy 

Chwila i - czuje, jak ktoś jt~ chwna c y icM ciężkich kroków. 
za ręce i cią_i;rnie je ku dolowi. - A kogo to Bóg prowadzi? - za· 

Trwała jeszcze przez jakiś czas w pytał ktoś zza bramy. 
i2) tym odrętwieniu, z którego wyrwał ;ą - Otwórz, Wasylu, to ja.„ 

łagodny głos: . . - Ojciec Grzegorz? Już otwieram„ 
Tysiące myśli przelatywały przez I oddali. Swiatło gazowej latarni z trud· - Co czynisz, siostro? Rzuć to ;ia- . , _. 

dowę dziewczyny. Widz:ała siebie i nośc . ą przedostaje się przez mrok, panu· rzędzie mordu.„ . _ Zaclq obotał ~~1r~.z,e\z~ 1ały zam~~k . 
?róchn.ckiego w naJrozmailszych sytu- jący dokoła. Jaśnieje tylko okno kawiar· Teraz dopiero odwróciła się i stanęła sk:zypiięry v,rze;a,zl w!c .awias~_. M~i..._! 
acjach - jego z przestrzeloną skro!:lią, ni hotelowej, obok którego właśnie staje oko w oko z owym mnichem, z którym ~szedł _p,er\\ sz~.' za m;n ~ ~os i <1. ~111 v 
s:ebie - z dymiącym rewolwerem w Zocha. w tak niezwykłych okolicznościach spo- h szy~.ko ob~z.el!ly d:1:d~1111ec, o~? 0 :1.~ 
d~·o!1i. 1?. strzelała don, gdy !~żal .obok Ostrożnie, by jej nikt nie zauważył, tkała się wówczas w pociągu. I on wi· wys~k~~ mut~m._~ ~ł~bi.tego ?w.:d_:. 11

7 
n1eJ w ło.zku, to -:- gdy chodził ulicą, a I zag-ll:l<la do wnętrza. Obejmuje spojrze· docznie ją poznał, gdyż na ustach ,iego c~ ;n 1 ~sctl się . iaki~i d~i:w ~-" bndJ ne~ . „ 

cna za mm. KaleJdoskop koszmarnych niem matą salkę, szukając Próchnickie· ukazał się lekki uśmiech. n!e~b:Yl wy~oką \\ ez\c . ką. \\znoszą".'."1 

scen prz-esuwat się szybko w jej podni~- go. Jest. Siedz, przy drugim stoliku od _ To„: p~~? - szepnęła zdzi:viona. ~ę~:~~~;~ł~~i~~~o~~\~~e~, 1::fe~i~-~'.l ~ 
conej wyobraźni. . okna, odwrócony tyłem. - Ja._ r;vo.t brat - odparł męzczyz· brzymiej lokomotywy. w stronę tej jak-

~ Zastrze·ł~ - ~owtarz.ała sobie w Dziewczyna wyciąga z torebki re· na ~ .. hab:c1~„ .· . _ by świątyni skierował S\Ve krok i 11111d1. 

duchu - za~trzclę, Jak psa „ . wolwer, odsuwa bezpiecznik i bierze Nie wied~1ała c? pow1ed:1e~, za~k? nazwany przez odźWierncg-o oj·ccm Grze 

U_brala się w w:eczorową sukienko gfowę na muszkę. Teraz - nacisnąć tył- ~~ona tern mez~yl\tem .sP?tkan.1em. UsLa gorzcm. za nim stąpafa szybkn. pntyk:ł
!a~, Jakby mata. zan11a~ s ; ę udać .na pr~.),- ko cyngiel i - człowiek, którego szcze- J~ poruszat.Y się bezdzw1ęczme, przez i·a.c się 

0 
wyboje, Garlicka. 

Ję<:Ite do. Bo~eckdich .. 1:- 1~zyta dwidodczka;e rze, .z całej duszy nienawidzi, skończy ciało przebiegał nerwowy dreszcz. D . t .• - kl . 
na o, ze ,nie u a s.Q JeJ prze tern o o- swój nędzny ż ot. Chodź kł . 1 z1ewczynę zas ano\V1t rn , z1: ,. 
nać obmyslonego czynu. Sprawd ila z . . . . . ~ . . z.e mną - rze · mnie 1 ;--- żadnym oh'11ie nie odbijało się świaUo. ż.? 
wielką wprawą rewnlwer, narzuc ta .. Ale w teJ dec.yduJąCeJ chwih zabrakło Dam c1 ukoJeme dla twego bólu, chodz ... wszędzie panowały tu nieprzejrzane ck· 

piaszcz i wyszła z pokoju. JeJ nagle odwa~t. . Patrzał jej prosto w oczy wymo\}7"- mności. Lekki nicpokói ścisną! ja ~a 
Podniecen·e które odczuwała od ~ I co dalei?· - pyta sama siebie? nem, tagodnem spojrzeniem, akcentując serce. · · 

chwili , gdy po;iadata broń, wzrost o ;e- - Uciekać? Dokąd? niem swoje stowa. Gdyby nie podniecenie, w jakiem -, i ~ 
szczc bardziej. Szybko zbiegł.a po scho· · Rek.a opadfa be'zwtaidnie, ale po Skinęła głową na znak zgody i - po- znajdowata i gdyby nie bezgrnniczne za-

iach i po chwili znalaz ła s:~ n~ ulicy .. · drwili z~ów s!ę po.d~iosła. 

1 
s~a. Szli P!zez długi cza~ w mi:lc~eni~ u!anie do te~o ~nicha: z który·m. zam!e· 

Pusto i i;lucho. Rozlcga2ą s · ę kroki . ...._ Niech s1e dz1eJe, co chce - strze· rownym, miarowym krok em. Uhczk1 mfa zale<l'\ ,e kilka slow. bytabv osz.a· 

(akiegoś przechodnia i giną po chwili w , lam„. coraz weższe. coraz ciemniejsze. lała clnrba ze strachtL „ ID. c. n.! 

, 
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Dziś i dni następnych I 

Najpotężniejsze arcydzieło filmowe. 
Na1dróższv filrn wszystK.ich czasów. 

Najwznioślejszy. hymn na cześć miłości i wolności 
Najpopularniejsza powieść na ekranie -I To a 

' 
w rol. głównych: dwoj: g.enjalnych James B Lowe 1• Mon· a Ray 

aktorow murzynsktch • 

oraz czarująca \\iośnianą urodą Margarita Fisher. 
= A 

Początek o godz„ 4.3o. 

• = W rolach gt6wnycb1 ====ą· 

• bya Marya i BB n Lyon 
arcydzieło filmowe: 

,,Tańczacy \"1iedeń'' li ·Na°śtępny p~';;"g~am "ŚZEIKF AZIL~:-· 
'": llH'F*'•tMJ 7E 1•m111111B1llHHllllilllllEl!lllllllllllllllllmlmllm1111mllilmm1111m•HBllllllllWll aca: M kW'Mh '±f"'Wf±H!dWEM'łl ft.il.J'#Mi§fM'#411& 55 

~ora~n:a Wmrolo~ un~IKffri'iEr 
Lekarzy-specjalistów c b 
· horo v wenery. 
ZawadzKa 1. czne. skórne I ~IO· 

sów - lec.lł.mle 
Czynna oc! 8 cano do 9 w'ecz6r, lampa kwarco~a. 
W niedziele i święta od 9-2 pp. ANOiat.IA !'<itr. 2 

LcC2cn.ie chorób~ Tel. 32-28. 
Wenerarczn~ch, moczopł<lowycł POWROCIL. 

• skórn11c11. Godziny przy )eć • 

B d I le i . d . !' f'I' • t od l.3u-Z.30 dla 
a an e ~ 1 wy ziem .n• s~ 11~ 1 rvper. p,,ń od tl-8 Jla 

KonsultacJe z. neurologiem 1 urologiem. Panów w nieózie-
Gabinet światło-leczniczr• le i święta oo 

Kosmelyka lekarska. IO- U. 
Oddzielna poczekalnia dla kobiet. 

Porada 3 złote. LliliiCZ 
O K A Z JA I ~eg1e1„1aru. 43 

~lic~· UMnnttiUll» KEJ Jl ~:'~~·tc~ł 
==~~~r§ógg~Qd.iń„klel Specfalisła chorób 

u . __ . ,skórnych. wenerycz.-

A. PR Z Y 8 Y CI N A ~yy~hh. 1 ;~~:~~ri~~7; · ! lampą kwarcow-. 
motn• dos1.~ 0„razo·u rnczno ma'O· t'rz.y,mu1e od 
du.ty wybór - IJ 11 ~ • 1 g 8 do lu rauo 

Wany[łt w~zelkiego ll'f A[ na dogodnve-. • -
ll rodLaju - l ~ Ci warunkach h I od ::> -~ w. 

~ I Dla pd od 3-5. 
tylko PD 2 zł. tygOJll OWO. ~.e~iir:~~i:; odJz.iema pocie1c 

Dr med. 

HEbLER 
Cuoroo„ •kurne 

1 wefler łC&ne 

Powrócił. 
Na·wrot 2 

przvifl!liie do l O ra 

Antyseptycznie ro a o~..:..~-2. od 

spreparowane, dla pa~ ·~ee od 

rzadowo wyp.róbow.ane dla nieumotnvlb 

nllA" ie9yn.a istniejąca niedoJ cen~ leCił.nic 
„U H śc1g01ona mar~a hv atowa.I 

· · Doktór 

LECZNICA 
lekarzy spectalistów I gabinet denty 

sty..:zny przy Uórnym l(ynku 
W!D]V~ 
[nielniana 25. Piotrkowska 294. tel. 22-89 

1 
(przy przvstanku tramw pab1anic· 
kich) i::rzym1uie .:horycb w .::buro- Telefon 26-87 
ba1.h w~n ~1ki.:h spe..:1alnośc~ all g S 'leciaHsta c 10 
llJ rano do 7-c> po poi :Szczepknie tób skorn)lch, 
OSPl'. analiz.. lmo..:zu. kalu. krwi. wener)IC&nych. 

plwocm eic.} operacie. opatrunki. j&.eczen1ee latnpil 
U d 3 kwarcow~. 
A"' or a a z lole IPrzvimufe od . godz. 

W:zyty na mieści~ tl-10. 12-2 1 4-8 
Za.biegi I opera1.Je ud umuwy Kąpiele w 11iedz. i święta 9-1 
świetlne f\iaswictlania lampa kwar- Dla _pań od 4-5 
cowa l~oentgcn. ElektryZaqa ~.:by oddnelua . poczekal-
sztu..:z11e. koru11v zluie, platynowe i:ua. 

i mosty 
w niedziele ' świeta UO godz 2 DO DI ur. med 

Dr. med. P. MARKOW.CZ 1M• ~lAl{~ 
powróciła. - Przyjmuje Pio rkow ul. Zielon N!'l 6 

ska 124. tel 66-35 I Tl:'lefon 45-49 
od 3-7, w niedi. i święta- od 11-t, Chor. skórne 

C oroł)„ skóry 1 v ł ,~ 6 y 1 weneryune. 
Lec:tenie defektów cerv. masaże, elek- '

1
'
2
• zy~rn7 lł<18 i:-!i'1, 

troterapja. ! -„ - . waecz. 
Qabln"!t i'<O .nieł •1C:irnv. - 1 tt"f•Młh§MMG*''''' ? 

D
07 Il \NKT, imbr. ki i wogóle wszystlde naczynia 
kuchenne, powinny być zawsze idt:aluie C2)'Ste i 

lśniące. 
Nic dziwnego, te ka~cfa gospodyni szcz"ci się wzorowo 
utrzymarq kudinią. Kto raz wypróbował Vim, ten bez 
niego obejść się nie może. 
Trzeć przedmioty wilgotnym galgankiem posypanym 
Vim'em, a nast\;pnie doprowauzać do polysku nu~kką 
~cicrką. · 

Vim mote być utywany nietylko do naczyt\ 
kuchennych lecz również do wszystkiego w 
domu co tylko wym~.g.a czyszczenia i polerowania. 

Vim sprzedaje się w malych paczkach jak 
równiet i w dogodnych' puszkach. 

Lever Brothera Limited, Anglja. 

w dobrym stanfe do 
sprzedania. 

Wl•d,„„,,.„ w garału u le• A"'" 
dr&••• 7 od 6 di> 9 rano I od 

ó I oół do O wle<z 

i inae. 1uknlc trikotinowe i L ·p. 

p1&y,muie do reperacił. ,_ 

ul e-90 leronl• 70, 111 piętro. 
Tanio, „o w prywatnem mieukaoiu 

~ -

z ,owodu wylndu do spn•dania unJ _, 
cho1D.ona w l'uuumh1 

pray 

stemplarnia 
pryneyt>alneł ufley. WladomoU 

Lódt. ul. Stela.aa 21, 

l '1 ł f f lfonu\:11lę polcof11 . , 
laBn · 1111 fS 8 •11.rnmn•• umebL 

f HOfOWitl ~ui~~';:m:e~;;,~: 
~r:y1mu•e w le~i-1 Q'f~J~~· l~1~~,~h11~k. .' 
D'•Y P•JY ul „tOl•• 111b. .Emes". 2f 

llU.WS'(1e1 l:U t 
lld&1e11nie OJ ;!OJg o obuwie, firanki. : 

t.-1 w1e.:c I awetr-y. biehznfio· 
------- snanulaktura n11 rat'(' 

T\ MAC&! 1tilr11u .l\.reJyl" Na.;;. 
wwl- 1$. J•e pięlro :. 

choryd1 aa ~atar lrul'lt. 1 

.tołi\;,lka, w:u.łt,;..;1a, -~----

· kur..:.lc •. bule, nie-. UUIUIO' mesk.ie, '. 
str;iwnosć. brak a- Jaui. ... kie. obuwie 
pcl)lq. ncu1a:.>tcn· !>wcll'y na w~vla-
1~ oJ.tyi.kalo ~dr_o tę. l'łotrkuw:.ka Jl . 
Wie:, L.ll.)\UJi\~ l.101 iii W. l p. ł . 
k;a 1olaw11cr.u ua i.:a ------
ły świuł Lm1 lJiet- , ·• , . · 
la.. pruh:i.ora Unl. t.11. l Tlltlł! kupu-
v.·cfi>Yklll Jllgii:ł- Je. pd~1ą wa1 tu~ć 
lu1hkh:io. Mnl)s. pła.;e. SollJr,1c: trak: 
lwu lii>lÓw t,lz1~k- tu.~ aule: . .I re,y L· 

ct>·nni·ch! ! AJ res: J1'2.i Pwtrkow)ka 
L.ii.zki, aptckil. - · 
ŻąJ;aj\:ie broi.zury ------
puu..:t.tłqcci._ ni~- POTl{ZEUNE tył~ 
zw) kic Jac1cka w1a ko run nowane 
Jącej. I sprzeda w cz} 11.e do 

!Sklepu cukrów i 
CHCtSZ otrzymać czekolady. Oferty 
pui;a\Jl;i' Mu~isi u. „l(QIYłlowane·• 18 
koth:iYć kursil fa. . 
'huwe kurei.pon-·potneboy ch_łl•p1e.c 
d-.:ncy Jne prot. Se- do śl usum. Ki· 
kuluwicia, \\'ar. lit\~kiego JU. · 

· · uaw•.t Żl'1rawia · Nr.j · 
4J. Ku1sa v.·yucl.il• K'o!'%ylber Sur~ 

Reprezentacją 
fabryk wyrobów włókienniczych. na 
Poznań 1 Województwo przyjmie zdoi~ 
ny i pilny kupiec obeznany z poważ-

ną klientelą 

Zgłoszenia do „ Expressu 
• Reprezentacja•. 

2 k • 1. b l'a·gla zgubiła 

P O . O I e la li>ll!wnu:; Ił· d wód s bi ·t d 

I chaltcr1t. rachun· "l d ~ 0 s v wv19 
kuwu~I kupic;,:k1t:Jw -,....-· o_u_. __ _ 

ttmeb1'1wane albo c:ięśclowo korcsponJcn..:ii h:an . . ' . . 
z u"ywalnu:kią kuct1111 pos tĄki· j dlvv.•cj. stunogrJf}I, ~·I~~z.~u~i~ruJlnte, 

w -ne ia dobrą opłatą. naQk1 h~111Jlu. pra· n;:ijj.:)·b:icj. naJuo~ 
Zgłouenla • , .Stałe"' do adqt. Rep. :.~11 kal!;ral~~as~: sk~11a1e1 Inst} tut 

n· ·h 1 warozn.iw-' Stenoi,:ra!1 •. t.1}·: 

Zdołnagg fOkarZil s~a· :n·•1cbkici:o i\\arszawa. Kru.:za 
li fran~uski~go. nle~ · lb. (Zaa wa11:.vv._a· 

k - . . nnn w,1-Jawn1..:~ 
przyimłe fabryka m1m:Y" na pt"Owlncji. "11ei: lego, p1sown1 lW<t) 31 
Olerlv wraz a wysokości" ' wyl\a~r(1dz'··1 fortogra_fll) . . Po U• ' 
·nia akładać m<>tna w admin. .RepubU· kuń..:zi:mu ~~iadc. ----·----

ki" pod • Tokan•. · . .:two. Żąl.laJi:1c pro • 
------ spektó·.v. JO 



t.K~S.-Czarni 
i Turvści-Hasmonea. 

w nadchodĄC!ł med.ziel4 oc1.&.cme 

łiódzkie f,gwtaldy'' piłkarsk!e 
I lr:ft sposób ·raklamuwanla sIQ. 

si.ę. w Lodzi przedostatnie tp0łku.ie 
ligt>:we między drużynami LKS. i Czarm Dziwny a zarazem nie:zdrowv sr;o„ sobie w»n1iank:ę w piśmie, zaebow.,_t j:t 
'.i1!e Lwowa. Mecz odib~d.rie się na boisku sób reklamowania sią po.siadaj" pil1'arte sobie na pamiątkę, a już w nast~l!idY"IU 
DOK. o god& 3vej popołudniu. Pie.rwsiy łódzcy Bardzo czesto zdaru sie u nas, tygodn:u kopie znów pi!ke w barwa.:b 
f!Decz tych druiyn rozegrany we Lwowie że jakaś •• gwiazda•• · p:łkarsk:a ZQ'lasza swego klubu. ku ogólnemu. zdz.iwieniui 

c miirmnwo Poii~i 
odbędą się w b. tvgorlniu 
w Łodzi roz.grywki 
w piłce koszykowej. 

zakończony wstał zwycięstwem Czu- się do redakcji, dobijają<:: sic do redi1.kto· :sportowców łódi-kich. 
nych w stosunku 3:t ra sportowego i zaklina sie na wszvst· Podobny wypadek zdarzyt sie w ~„ Jak stę „f:xpres:s•• dowiaduje pierw· 

_Tu.ryki po tygod:niawei przerwie ja. kich świętych. szafując nieraz słowem bieg~ym tygodniu ze znanym na grunQ p~ k~ Pols~e rozgrywki o. mistrzost~o 
cl~ O., Lwowa, by zmierzyć się w Hamtow honoru. że występuje z tego czy owego cie łódzkim tliłkarzem. 0 5 1 w pike k<;>s~ykoweJ , o~bę.dą się 
ll!eą,. Pierwszy mecz, rt>zegrany w Lodzi klubu, albo, że wogóle wycofuje si~ i Powyższy fakt niesumiennego trak- w nadchod_zący piqtek •. sobotę 1 n,iedzi~ 
JN'Z'Vftiósł :wycięstwo Turystom w sto czynnego życia sportowego. Natural~'e, towania sprawy i wprowadzania w błąd ~ę w Łodzi. Ori;:imzacJę ~a~od?w ~o
sllnku 3:2. Próez powytnych spotb.6 li- ie redakc;a, z obowiązku d:z:iennik1r· op!nji publicznej. piętnujemy z c:ata. staaj wierz.ono tódzkiemu Związkowi Gier 
g~wv-eh odbęd4 -sit w k.ra;u n.utępuiąee ski·ego podaje to do publicznej wiadom,,~ nowczością n pogarda, podkreślająe z<!a Ru~h?m~sh •. który . wyk~zał 0R:rorrmą 
lff)ec:ie: Warszawianka - Warta w War ści. w przekonaniu. ie „stan.owcze'' o~ razem. że w przys~lości z t~go rod.za:u r~chlr~osc 1 eneri;tJę przy org;amzowa~ 
sza. wie, P*4 - Wisła we Lwówie Cra łświadczen:.e sportowca- odnowiada nra"' pseudo~ sportov,-cami nie bę1ziem:v s:ę mu mistrzostw ?kręgo~ych. . 
covia - Polonia w K~owie i$~ - wdz:e. Tymczasem się ok?zide. tę :,ił· wogóle wdawali w dysouty# Zawody o mistrzostwo Polski roz11> 
Ruch w Katowi.eacla. karz ten z; przyjemnością przeczytał 0 • grane zostaną systemem puharowym, 

!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!'!!!!~!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!?!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!~~~~!!!!~!!!!!~!!!!'!!!! Oktęgi, które zor~an izowaty mistrz0< wu: aau;e;;:w;;;::a;itiw«L&Wt&&AłJhW stwa lokalne zgtaszają drużyny w na„ 
.stępujący sposób: jesli w misirzo-

przed 'l·nałem l\rłur Szm·.:.df-misfrzem ł..n~z·1 stwach okr~ĘOW~1cb brało udział pię4 ł UUU .., drużyn, to do mistrzostwa Polski sta~ 
• • • nąć mofo tylko jeden zespól. jeśli Pl'> o m1slrzostwo L~g1 łl-słlar mlttrzum malGGY~ID\V!~O łłQDkUriD wy::~:~ęr~~y~.dwie drużyny. jeśli UJ 

Zf •cznoścł ' Ze wz~lędu na to, fe w mistrz~ 
Ostatnie mecze ligowe przynoszą co· - 't • stwach okr"g-u Mdzkiel?o brało udział 

raz zac.ętsze walki zaruwno w górnej, Niedzietna udana impreza w Helenowie dziesięć drużyn, przeto Łódź repreze• 
jak w dołueJ części tabti!i. Jeśli w r-0ku I • towana będ~fo przez trzy kluby, a mia"' 
ubic1!'lYlłl mniejwiecej o teJ porze w,ado~ • ~rofoie .od..ldadain.a ~re%a. uU: , w~dOW!lię ~użo bum~ Progr:un l)ł'z-::„, nowicie: Absolwenci. V. M. C. A,.. 
ruo było kto zostanie m.;strzem Polski. a ~nu. ~yła s1ę ostateC'Zllte ~i~łei 1 "".ird-ywal: J~ę węzow8;tą.. .wypno-wan~ I i Tryum. Do tej pory Warszawa zgło
k!'go spotka los spadku do niższej k!dsy, i :ru.edzieh. Niestety, g~pocfa.r~ .n11ę uneli 

1
. p1łik1 z wo<iy 1 rzut do s1~tk!'t nabranie si~a dwie ć.rużvny, fozna~ - d~ie, A..:r

to obecnie sprawa ta nietyłko stoi pod j •. ledorocmym sezo:1i.e SZ)C~sct.a do ~- w~y w szklain!kę., ~tawi.a~e bu~elek w m1a - dwie. Krakow - Jedną., t Kat0<
znak1em uipytama. ale trzyma od dłuż: ; g&ł.. P~ze.d. tygOOni":m po wyiel!et"Panru I ~oł.kach, p;zenoszen1e laJl!ci, g..-nitwą n I wice jedną. Spodziewać się należy. t« 
szcgo czasu sportowców w ogółnem •1a~ -1edw1e ki;J!ku numerow ~rO"gra!l.'ł,tU ąadi I !18em, przeJaz.d przez bud~ący ,m,')f;t,.prz~ w na.ibliższych dniach wpłyną jeszcze 
,J>il;CiU. z jednej strOl!Y bowiem Wisła i ule~y des:oc.z, w-re~tacle czeg.o dals~ą ; 1!1~ przez ?esikę z zatrzy~!a~. su~ na dalsze zgłoszenia, tak te Łódź stanie 
warta dążą uporczywie do z.dobycia t•r częsc P!'ogramu od~o·zona zos~ała do dn.i.a 

1 

btniJl pr~e<l1111em ko~em, w~11~ąc piliki do się miejscem zjazdu najlepszych dna.. 
tułu m.strza i od <Uuższ. czasu jeden :Jub wc.zora1szego. ~hł~d wczoraJSrf ocł,stra~ hr~ na.sadza.nie 'krą~ow, przech0;· żyn koszykowYch z cafej Polski. 
depcze drugiemu po piecie. W dodatku 2 ~ył w ~a.cz.ne, mi~rze sympa,tyk~ ko· ~eme pr1~z beczkę. wy~ig z: wó~"':11'1 Zawody te odbY"Vać się będ114 na OOf„ 
na.srqpne kluby w tabelce Cracovia i Le0 'la~twa 1 mot~lcl!Zltlu, ~ widowm .bo- 1:iroę pomiędzy bu~e.lkamr., . ~JtelUCę. s.ku D. O. K. i tak w piątek i sobotę od 
gja nie mają zamiaru zadowołnić s!e zaJ-I wi·em zeb~ała ~Ję mała lic:PJba .tu.d.ń. ;A.. osem.kę prze~ 4 b1.9<1;':~ mocty 1 m-U.~ godz. 13--ej a w niedzielę (finały) od g<r , 
11r.owancm miejscem i również rosz.;z4 szkoda, wielka: Progtr~ st'fl,ram.ue uło·z~ radę. Do .najtiar~z1e1 po~ysłcrwyd!. ~li- dziny to-ej przed południem. ' 
sobie jeszcze prctcns·e do tytułu m;- j1lY - mteresu1ący, pozto~ - b. wys~ ?ZYĆ nalezy g~~ttwy za l15em, szub1emcę. M. t t . d . si„ baY'dzo 

' Z kolany na p.1an p·e~zy wytnie· t pruhcoozen1ie przez beczkę, co W!!io-- is rzos wa zapowia aJą " -
strza. Należy jedna_kowo! przY,I>US~t::tac, nić n.a:letv. b. miGt.r~ Artura Saiidta •. sio na widownię dużo wesoło-ścii. c!ekawie i będą terenem zaciekJcj wa!~ 
tę .ostate~zna batal,a rozeira m1e między który godni-ie %a.inkt'l4ł sezon Zagrotony I M t ..,4A'ści • hut' ·ttte · k1, zwłaszcza pomię~zy druzynamf 
W1i;ta l ł.;;racovui. W c1eż.siem połoicmu tyt ł . &- kl--L ~ ł --. .a 0 0~1:...,. 1• - n~J wy "' .wt łódzkiemi i warszawskwwJ 
z11ajduje sie Wisła. która musi zmierzrć '! ~JSuz;a uuv-wego -11>t"a ~ puv ęrawnosc1 "doskooałe o-paaowame mat 
· • J> . I r;r C Ł K i::.. za<:1ęte1 wake de Pu.a.u, nułępt'l:e zdo. szyny. 

się Jeszcze i 0~0!1"l· • 1 
• •• : • • ~„ en: był on mistrzostwo Lodzi na 25 kim. Startowało UJ.tu zawod.ników: n.tu 

Turystami i $1ąskiem. Z tych Pł~itt ... ~n I Slr.lmldi od ostatniego startu poprawił się unionistów i }eden z ŁTK. Osi~te wy 
tkan tylko d.wa odbi:dą sie w K.ako\\: ie, ~z.n.ie. Pusza niatet• Die mieliśmy i.k" <i -..t ... : · d...L. 
reszta na b01skach obcych i dlateg„ zwy ---L--.1:...! 1_..s • '' •1 • ,_ tt 1 Sil na s~ewame vore. 

sp~ og "!:'lama z nat ł!ftll:ZeJ 1 ... 0-- Kl f!'·- • ..1_t · · t 

Przed meczem 
Ł K.S.-Turvści. 

,PtPStwa w"'ły sra1·„ nnd """'"Oł"11Yln Z11!'!0 i -'L- . t ł d H_!r- • ..! MY-~OJa przeW> awia Slę nu -r "":... - . „ ł'"" va. . . ·- i!!Y, awcwiem s Mit o wawu nteuvspo· • • 'ą' 
ki~m zapytama. Warta ~osiada i:ato· n«;>wa.ny, po nie pn:espanei nocv. z i.na Ją.et. N 1 {U . l ..it. W prz-y'Szłym tygOOniu odbę.dzie się 
m1ast tylko czt~ry spotkania.. ~ te~o dv.:a nvch kolarzy wymienić nale!y Reula z 2 W - e{h e~ ) ruon79- 1t',f' pat. w Lodzi niezwykle ciekawe spotkanie li 
na obcych boiskach. Spo~ziewać się LKS-u, Ra~a z •. Rekordu" i Ei!tbrodta I · 3 e~~·mun. l ~6 t. ~d ~MVe między dw«i>ma kc!lllkurentam.i 10<> 
prz.eto nal~iy, ie _poznama:.v- .strac.ą, z,.Szturmu'°. Os~nięte ;.e..~ak ezuy 4· ś;b"nh { ·11Eg-: P' (U . . . kail.nemi LKS. i Tu..rystaJl'IJ. Jak wi,a,d(Jl!ll{)' 
rry111ej p~nktow ?d W;sł.y. W ~ol•"eJ cz~·ę,;- są naogóJ k0!11!Promitujące. Pr~~ać je 62 kt. -0 

om. u el!IJUSZ num} - ~tym samym dniu ~·. 28 bm, . odb~dzit , 
ci tabeh s~tua.cJa dla mt:których li'_lubo?f naJety ni.esprryiailłcym warunkom. ., ~ Ho.m (Union) _ 60 kt. się w Pradze c:zesikiiea spotkar1ue m1~ 
przedstawia się: znacznie gorzcJ 1aK się I prz„hi...c ••wodów '--'---L!'"'•s 6· R' ht (-U . ) 5P1 -'··t t'&óstwowe Pots.ka - Czechosfowaeia,q 

"'ÓI · s ..... ,„ .... ~ •. ~· J·,,.•1; do 11: ""' "'• - ~ · JiC er mon - .- • ktL b' . .li-· u G ł--1-~ • K <>- n.e przy~u z ... ..,...., ,,.w,yZ. „s · ':'. Rozpoc:zęto program wyścigiem sprinłe· 7. Marsz.el (Union) - SO kt. "! ..,rym lorą U'W>t<a! a~ 1 ar".'-~ 
punktów pos1aclanych obecn.e pr tez Ha f'owskim. Pó ŁT21ech f't"ledbie~adi i hie- S. KiN (Uni<m} _ 33 kt. P &i.ak którzy z tego powodu .n~e wysta_p1~ 
~mćonee .doddać ds. które .• m4 t"7.e ot11a td·1· gq.· kwsJilika.cyinym da fimału ck>t:rAi: 9. Soh&lborn Hehmit P (Union) - 31 wk' drot'Y'?a~h 1d1.11łbK0SwycJh. ~~~?~-~ał~ 
0 Y • ma1ą~ ? yspo.zy~Jt gr~, n ~ Raab (Retkord}, Witt-e1Mm (.Mak>kabi), Ste pkl iego ~~te w ..., : ~n:eWSK~, .~.a.,rmi~ 
konamy s1e: ze w.s~rze;~C!iz,roz;•nyct~. 0: fański (Unionl i Vogt (Szturml. Fil'!ał VfY 10. Stefański (Uni-on) - 19 pkt. sce Karasiia.ka - N!ew:iadomslr"" 
bok i;... K. s. u ina1duJe s.t; r~w~.ei \\ ~r grał pewne Raa.b przed Vogtem i Wit· t t. flerma.n (Union) - t3 p-kt. 
sza~~Tlanka 1 Roch. Jed~ako Yol. tak Jak telsonem. Czas ostaWeh 200 mt.r. - 15 12. Falcman (LTK.) milnus 3 pkt: 
mato p~awdop~obn.e ]"St, ie. Leg1~ lub sek. • Punkty pierwszych jedeautu s~ do-- Kellerman u Turvstów" 
Cracovia zdof ałą 1e~zcLe i:: :rv1ąc t>O M.isłnotłwo Ucłzkiego Townzystwa datni.e. 
laur m·strwwsk1. tak ~amo me \\• S?O" , Kolar$.1dego zdobył pewaie l(er·metl Ws.zys-cy Uni,01li6ei startowali na m2' Uboogłei niedzieli na meczu Tu..ryścl. 
sób uwierzyć. by łjasm!'J!ca zdołała z"'y~ :pri,ed Siauem i Wisnie~im. Cus - szyn.ach BSA. Falcma.n na maszytiie „P:W jlb - Turyści (extra klasa) w barwach 
stansować Ł. K. S., kt ~ry zaasekut O\\'a· ko!Jnnromitwją.cy 17 i iedna piąta seki thette''. · : ,Turystów brał udział były obrońca Bako 
ny jest do tej pory różnic;\ 3·dt punktów. Mistrzos\wo LK.S·a d•t•ło się w go Zwycięzca Han.s Robert Nest!er za ... ahu .bie~ego Kel~erman, któt"Y'. =a.k się 

c:hł.e ręce olimpijczyka Reala przed Plac· d.ziwil swą tOGglerską %Wiinaoki!l. Zułu dowiadu1emy ~~łosi! ?3'~Y5t~i,erue dQ 
Wem i Suwał-.. Czas - 14 i cztery pia&· tył sobie na pełne uznanie. (hogULia,cja T.U.!"'Ystów, ~dyz stale Utt!lles:D°kuge obeo 

Tabe"a · g·er te s~k. · . ca.loki ..:.... nadwvrez wzOł'Owa. nie w Lodzi 
Mistrzostwo „Uaioau~ ..,.,„ •• 

·o we=ście do extra k1asv. Spaidt o 4rubość gumy prMd Pmzem 
Nariłeps.zv czai daia 13 i ~~ pillł• „k. 

' P<1 wynikach ubiegłęi mediie!i " wei o t!'zecie miei•ee walczyli .MJateia I Ret I 

łc;je do ei<stra kilasy LTSG. - P-olonia tiigiem. Wygrał wyścig Mi.Litem (2()0 mtT. l 
(Bydgo.szcz) O.O i PogGń - Viclorja (Sc. ....-- 15 sek-). 
oowiec) 8:1, tah~la rozgrywek przedsta- Bieg mistH6w 1dultowyda _,...1 
wia się nutępuią<:o: I grupa t TSG. 6 Szmidt przed Raabem. Einbrócłtem i '. 
gi·er pW'!.kt. 11, 2) Pogoń (Pomat\1 5 gier Kermenem. Ceza - 14. sek. Reul i Recht 
4 punlkty, 3) Ruch (Warszawa) 5 gier, ma.n - ••te startowali. · I 
punktów 4, 4) Pofon;a (Bydgosui) 5 Mi.strzostwo Lodzi aa pnestneał 25 
gi,et, pumktów 3. II f!rupa: 1) Garbarnia- klm. bez prowadzenia zdeeyct..aie WJ• 
4 pkt. 2) Pogoń (I<' atowiiee} 2 pkt., 3) Viic grywa Szmidt 42 pkt. pried Raabem (18 
toria (So~owie':) O pkt. llI grupa: Pooloa„ !pkt.), Einbrodtem f9 pkt.) i P~em 
ia {Puemy!ll 6 pkt., 22 p.p. - 3 pkt. 3) I (8 pkt,), S~klt, we wszyst1cidi 5.<i„ ina 
1 pp. legi; (Wi1ln~ 1 pkt. j?aeh przy-chodził .na pierwszych ,miej-I 

PółHnałowe rozgrywki ukotierone !O 1scach. C'ZQ zwyaęr.cy - 4.5 m.. 3 s łnl J 
staną w na.d~hocb~ą, niedzielę i dop~o piąte s~k. · ! 
28 bm. roz;pocznl\ si ęrozgrywki fioało. I Na tem zakot\czono projt"am Wa.reki 
we. P:.erwsze spotkzn:.e odbędzie sdę w Gymkhana motocyklowa I 
Pr2:1emyśJ-u.. między drutyUJU.i LTSG. ił ;,,yta iim1prezą u wu:ech,miu bater~ 
fal~ą. pr,zemyską.. _ P"ogn.m wom.~y., wpr~ aał 

PAPRYśNA· 
PIKANTNA 

RUCHl"'IWA 
OLśNIEW AJĄCA 

KOCHAJĄCA 
PARYZJA 

malaita genjalna ~w6rczynię w osobie znakomitej aktorki 

OLGI CZECHOWEJ ob;:zie E$A.Duponta 

,,MOULIN ROUGE'' 
li 
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Lwów, 17 października . 
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. Wczoraj zmarł tu niejaki Orlando ' 
wskutek obrażeń doznanych w czasie ! 
zapasów w bawią,cvm tu cyrku · 

Orlando. którv ur hodził za najsilmei- · 
szego cygana świ ata. walczył ostatnio z 
Bułgarem f er istanowcm. W czasie wal
ki Fer istanO\V ud erzył Or landa przez 
nieuwagę silnie łokciem w okol.icę ~erca: 
Cygan odczuł sllm: ból. walczył jednak 
dalej. ' . I 

Wczoraj znalozioiw. !{O nieżywego ' 
przy uL Kopernika 30, w pokoiu przez ' 
niego zajmowan~m. Z~on nastąpił wsku
tek udaru sercoweJ;o. 

, 

Terror chińskiej mafii 
w Stanacil z:ednoczonych. 

Londyn, 17 października, 
W niedzielę w różnych miastach Sta 

nów Zjednoczonych nieznani sprawcy 
zabili 7-miu · chińczyków. Na ulicąch 
Chicago zastrzelono 3-ch, w Nowęj fi
ladelfji · i w Waszyngtonie - cztere,;h. 
Zbrodni tych dokonało stowarzyszenie 
chińczyków, · które. od czasu do czasu 
popełnia takie akty zemsty na swoich 
członkach. 

Straszny czvn matki. 
Berlin, 17 październiką. ; 

Okropna tragedja rozegrąła się ubie .... 
rfej nocy w Bochum. 35-letnia kobieta 
strąciła z mostu do kanału po kolei troje 
swoich dzieci, a następnie sama wsk<r 
czyła w odmęty. 

Z wody zdołano wydobyć już tylko 
zwłoki matki i dzieci. 

tyfus ·w Rosji. 
Moskwa. t 7 patdziemika-. 

~pidemja tyfusu w gubernji Stalin 
1r0zszeria s.ę coraz bardziej. . 

W niektórych miastach epidemia przy '. 
brała tak groźne rozmiary, ie władze· 
nakazały zamkmęc1e szkół, teatrów i 
kin. 

Krwawewa1ki w Macedonji . 
Sofl.a. 17 patdziernika. 

Pomiędzy macedończykam1 rótnych i 
iferunków odbyła Się na ulicach mi3sta 1 
krwawa bójka. której ofiarą . padło 2-ch 
iabitych oraz znaczna rczba rann·vch . . 
.Między innymi ranny jest turecki attache 

1

. 
wo~kowy. Aresztowano 50 osób. 

. t 

Nowa opera Straussa. 

JR. RYSZARD STRAUSS, . 
ś'WUt6weJ sławy komi)ozytor. ńa.,,tS;.1 
nową piękną operę l'J, t. „Egipska tte. 

le~a·• . . 

' ' 
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Jak w1aC'fomo. ,,tirM P'?re1", PENE TUNNEY wziął w Srrtcnfo 51ub. Na zlficclu - o·en-:? Tunney, f'? f)rzybvcłu d~ ~ca 
polu aa okręcie „Saturnia„. ucieka w raz z narz.:cz ~na autem prz;,d i.nterwJ.:! .vami WJ.cnoik.arzy 1 objoktv wam.a kino 

aparatów. 
Xi H?f •WAi 

Ameryka zbr.oi sfe. 

. . 

., 
Smierć matki cara 

M.k\,ta;a 11. I 

Jak donos1y depe·sze, w Kopenha<l'z' 
zmarła w swej wiiU1 cesarzowa Mar..i 

1 
Teodorówna, wdowa po AleksanJ:ru 

~ Ili-an. 

W odpowiedzi na francusko.ani?icf..;kie 1>orozumfonęe w s1>rawie morsktch sił 
zbrojnych Ameryka powieksza energi,·z nie swoją notę. Pom. i.n. wprowadziła 

. typ okrętu morskiego, ktlry posiada na pokładZJie ·samolot. 

Zmarła urodzifa s' ~ dn. 27 bistopada 
'i47 r., jako księżniczka duńska Da~q 

mara, córka późniejszego króla Chry • 
stjana IX-go. - 't - ., n ner+ii9 f** Wf- "Jtft9@ P1 fRtW J 

W r. 1866 poślubiła ówczesne~o cara 
Aleksandra Ili-go, ui którego pa·nowa„ 
n a wywierała poważny \\"Płvw na s.p:-a. 
wy państwowe. Po rcwolui;ii rosyjsk cl 
schroniła się początkowo do A11gil;, ·uo 

·swej s '<ls!ry kr6lowt:j Aleksantlrv, a na. 

Kat~strcfa ·na morzu. 

francuska lódz o0fiwod'na „ONDINE'' z afoneła wskutek z<ferzenla z 
- parowcem 43 osoby zało1'i zginęły. 

stępn1e do Danii. 
Cesarzowa pozostawiła dwie córki, 

y..'li.etką kslężnę Ksen . .;. żone w elkh.:go 
ks: ęcia Aleksa·ndra Michałowkla i wici. 
ką księżnę Olgę, która po roz wodvc J 

ksi:ęciem Oldenbursk m wyszła m1>rf{a. 
natycznte zamąi za pu4koWiniika. Ka.di. 
ko wskiego. 

Trzęsienie ziemi w łJuł .,.arh 
Sofja, 17 październ'ka. 

W całej Bułgarji odczuto wczoraj 
przęsie~ie ziemi: Wiele ~omów .zary'ioJ" 

greckim I wało się. Ludnosć w pa mee wybiegła na 
uJi.ce, gu.de przepędziła cary dz:eń. 

I 1
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